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Przesyłki  ( fra n c o )  odbiera K a n t o r  ( « a z e t y  L w o n s k i e j ,  ulicą Niższa Ormiańska Nr .  347.

z esc liic u rz a.
L w ów , 1 9 . w rześn ia .

Na przedwczornjszem posiedzeniu izby deputowanych Rady 
państwa rozdany został  najprzód wniosek Skenego  względem wcie
lenia wszystkich austryackich wybrzeży i miast z wyjątkiem 
Dalmacji  do austryackiego teryloryum celnego. Potem oznajmił 
prezydent H asner. że z prezydyum sądu krajowego we Lwowie 
nadszedł telegram, który uprasza o przyzwolenie izby na a resz to
wanie Rogawskiego z powodu zbrodni stanu. Prezydent  propono
wał przekazanie tego telegramu wydziałowi.  D ew eł przemawiał  za 
niezwłoeznem wzięciem pod obrady sprawozdania wydziałowego. 
Aichenegg żądał  odroczenia dc jut ra ,  ale wniosek jego upadł. Po 
dłuższej dyskusyi, w której brali udział :  prezydent,  Zyblikiewicz, 
W aser,  Demel, Aichenegg, Berger,  Miihlfeld, minister sprawiedliwo
ści Br.  Hein, Rechbnuer,  Brosche,  Giskra,  Brinz i Schindler,  p rzy
jęła izba wniosek -prezydenta względem odesłania telegramu do 
wydziału, i wniosek Demla  względem niezwłocznego przystąpienia 
do obrad nad sprawozdaniem wydziału.  W  skutek tego zapropono
wał prezydent tajne obrady. Z yb /ik iew icz  żądał, ażeby wydział 
zdał sprawę publicznie, zaś motywowanie tego sprawozdania żeby 
odbyło się przy drzwiach zamkniętych. Ponieważ ta kwestya mo
gła być rozstrzygnię ta  również tylko na posiedzeniu poufnem, za 
rządzi ł  prezydent  opróżnienie galeryi.  Około godziny 2 1 2 ogłosił 
prezyden t następującą uchwa łę ,  zapadłą na tajnem posiedzeniu: 
„Izba żąda niezwłocznego uwolnienia Rogawskiego, gdyż a reszto
wanie jego nastąpiło wbrew §. 2. ustawy o nietykalności deputo
wanych. Minister sprawiedliwości poleci telegrafem wypuścić a resz
towanego na wolność.“ Przysz łe  posiedzenie nastąpi w poniedzia
łek. i ewentualnie przypadnie na porządek dzienny sprawozdanie 
wydziału nad żądaniem lwowskiego sądu krajowego o pozwolenie 
aresztowania Rogawskiego za zbrodnie stanu. —  Czas donosi, ze 
w skulek żądania Ilady państwa członek jej p. Karol  Rogawski 
wypuszczony został  dnia l?g'o b. m. o godzinie lOtej wieczorem.

Z widowni powstania polskiego otrzymał  C zas  z Podlaskiego 
wiadomości o niepomyślnej utarczce stoczonej przez oddział  Lu
ty ńskiego 7. b. m. nie daleko Cholycz w powiecie bielskim: a po
rażkę te spowodować miało zamieszanie sprawione przez furgony, 
które wpadły przypadkiem na kolumnę rosyjską i rozniosły popłoch, 
ze Rosyanie dokoła oddział  otoczyli. St ra la  jednak powstańców 
nie miała być wielka.

La, F rance  donosi także o ncdejściu depeszy rosyjskich z tym 
dodatkim, że depesze prze inaczoną  dla gabinetu tuilleryjskiego pan 
Budberg wręczył  panu Broniu de 1’ Iluys d. 14. b. m., i że ta de
pesza będzie prawdopodobnie przesłana cesarzowi do Biarri tz.  Z a 
pewniają, że nie jes t  to kategoryczna odpowiedź, ale rozbiór  przed
stawień uczynionych przez mocarstwa , i że nie zamyka drogi 
układów'.

Wyjaśni ła się już  teraz pogłoska o słabości Króla Wiktora  
Emanuela. Z Turynu piszą do .Jener. K ur. pod d. J3.  b. m. Nie
które dzienniki nadmieniły femi czasy w krótkości,  o nagłem za
słabnięciu Króla.  Bliższe szczegóły tego wypadku są następujące: 
Niespełna przed  miesiącem Król uczuł się nagle słabym, a w pa
łacu mówiono powszechnie,  że to była tylko n ies trawność;  w isto
cie zaś, była to lekka npopleksya, do klórej  Wiktor  Emanuel, jako 
człowiek krwisty,  krótką  szyje mający, szczególniej zaś przy swoim 
sposobie życia wielce je s t  skłonny. Niebezpieczeństwo minęło 
wkrótce ale niebawem powrócić może, zwłaszcza,  że lekarze tu
tejsi szczególniej w takich wypadkach,  leczą wyłącznic według me
tody pewnego mistrza Dra  Sangrado,  puszczeniem krwi.  Wiadomo 
powszechnie,  że La Farina,  a dawniej Cavour padli ofiarą tego 
zgubnego systemu leczenia.

Pocztą zamorską nadeszły do Londynu wiadomości z S h a n g -  
h a i  z 4. sierpnia. Gordon odniósł zwycięstwo i zajął 27. lipca 
Uaking. Doniesienia z Japonii stwierdzają,  że zaburzenia wywo
łali książęta japońscy. Francuzka  fregata „Semirainis“ wysadziła 
••a ląd wojsko, które stoczyło potyczkę z Japonami i pobiło ich.

Monarchia Anstryacka
L w ó w , 18. września.  ( C zynności rady m ie jsk ie j.)  Wczo

raj wieczór  odbyło się w sali ratuszowej posiedzenie rady miejskiej 
pod przewodnictwem burmist rza  p. Kroeb/a. Obecnych radnych 
było 56. Po odczytaniu i przyjęciu protokołu ostatniego posie
dzenia, zabrał  głos radny p. S /a s k i  żądając ażeby sprawa reorga
n izac j i  miejskiego urzędu budowniczego, j ako  niecierpiąca żadnej 
zwłoki,  przed innemi sprawami nmieszczonemi na dzisiejszym po
rządku dziennym, wziętą była pod obradę. Mówca uzasadniał swój 
wniosek tern, że rada jeszcze w  styczniu r. b. uznała, że urząd 
budowniczy miejski w obecnym swoim składzie nieodpowiada swo
jemu zadaniu. Z tego powodu uchwaliła rada reorganizac ję  tego 
urzędu.  Komitet  do wypracowania planu reorganizac ji  wyrobił  
projekt,  k tórego jednak większość członków sekeyi 3 ej i 5 oj nie 
uwzględniła,  uchwalając,  iż reorganizacya urzędu budowniczego 
może nastąpić tylko za przyzwoleniem ministerstwa. Prezydujący 
oświadczył,  iż uważając inne sprawy za więcej naglące umieścił 
sprawę reorganizacyi  u rzędu  budowniczego dopiero jako szóstą 
z kolei na dzisiejszym porządku dziennym, nie ma jednak nic prze
ciw’ temu, żeby tej sprawie dano pierwszeństwo,  jeżeli rada przy
chyli się do wniosku radnego p. .Śląskiego. Przy  głosowaniu wnio
sek rzeczony większością głosów został  przyjęty. Poezem radny 
p. Ś lą s k i  wniósł, ażeby rada  rozstrzygnęła  kwestye,  czyli urząd 
budowniczj’ ma być z reorganizowany bez odniesienia się do wyż
szej władzy, j ak  to proponuje komitet.  lub czy należy zasiągnąć 
w tym względzie pozwolenia c. k. ministeryum. Radny p. A rm atys  
sądzi, iż przedewszystkiem należałoby uchwalić projekt  reorgani 
zacyi urzędu budowniczego, a potem dopiero okazałoby się, czy na 
podstawie takiego projektu można reorganizować ten urząd w włas
nym zakresie,  lub czy należy odnieść się z gotowym już  projektem 
do ministerstwa o potwierdzenie.  Wnosi  przeto,  ażeby jeżeli p ro
je k t  j es t  gotów, przedłożyć go radzie, w przeciwnym zaś razie 
odesłać rzecz do sekcyi i przejść do porządku dziennego. Radny 
p. S /a s k i  oświadcza, że w takim razie projekt  wypracowany przez 
komitet  musiałby jeszcze przejść przez  sekcje.

Radny Br.  M a d e jsk i  wnosi , ażeby upoważnić sekcyę 3. do 
pomnożenia tymczasowego sił dla urzędu budowniczego niezbędnie 
polrz.ebnycb, a oraz polecić sekcyi wypracowanie projektu reorga
nizacyi tego urzędu i przedłożenie go radzie.

Przy  głosowaniu, wniosek radnego Dr. M adejskiego  większo
ścią głosów został  p rz j ję ty.

2. Na wniosek sekcyi 5. (sprawozdawca  radny Dr. M a d e jsk i) 
uchwalono galicyjskiemu towarzystwu muzycznemu zaasygnować 
z kasy miejskiej snbwencyę na ro k  bieżący w kwocie 315 zł.  i 
ofiarować na opał szkoły tego instytutu 11 sagów drzewa bukowego.

3. Z kolei przedłożył  radny Dr. M a d e jsk i  sprawozdawca 
miejskiej komisj i  administracyjnej zamknięcie rachunku administra- 
cyi akcyzy miejskiej z pierwszego kwarta łu dzierżawy mianowicie 
za miesiąc maj ,  czerwiec i lipiec: Według  tego sprawozdania wy
nosiły dochody administracyi miejskiej w rzeczonem kwartale ogó
łem ...................................................................  . . 178,478 zł. 73 e.
Wydatki  zaś o g ó ł e m ............................    161,202 zł. 20 c.

Pozostaje przeto nadwyżka w kwocie . . . 17,276 zł. 43 c.
w gotówce. Zes ta wia j ąc  jednak  tę gotów kę z resz tą  stanu czyn
nego (jako to: wartość inwentarza i przedpłaty)  ze stanem bier
nym pozostającym do uiszczenia w przyszłym kwartale,  okazuje sic 
w porównaniu z preliminowanym kwartalnym dochodem, niedobór
w k w o c i e .......................................................................... .... 2,827 zł. 51 c.

Rezultat  ten, jakkolwiek wykazujący powyższy niedobór, we
dług zdania sprawozdawcy bynajmniej nie jest  zatrważający,  zwa
żywszy, że miesiące maj, czerwiec i lipiec ze względu na dochody 
z akcyzy właśnie są najniepomyślniejsze, a ju ż  dochodami w mie
siącu sierpniu niedobór ten zupełnie został  pokryty.

To zamkniecie rachunku przyjęła rada do wiadomości.
Następnie przedłożył  sprawozdawca Dr. Madejski budżet  ad

ministracyi akcyzy miejskiej na rok 1864, Według  tego prelimino
wane zostały dochody na rok w kwocie 751.700 zł., zaś na ^ m i e 
sięcy, to je s t  od 1. listopada r.  b. do ostatniego grudnia 1864 
w kwocie 876.950 zł.
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Przed  ustanowieniem prel iminarza wydatków uchwalono na 
wnioski  sprawozdawcy następujące zmiany -w etacie urzędników ad- 
min is t racy i : przyjąć jeszcze jednego adjunkta z roczną płacą 030 zł. 
i ustanowić 8 poborców (zamias t pierwotnych 10),  10 kontrolorów 
i 7 asystentów.

Dalsze rozprawy dla braku dostatecznej ilości obecnych r a 
dnych musiano odroczyć.

Posiedzenie zamknięto o godzinie Otej wieczór.
U U i e c l e i l , 17. września. (N o w in y  dworu.J  Pod prezyden- 

cyą Najjaśn. Pana odbyła się wczoraj  w południe rada ministery-  
alna, na której  —  jak  się dowiaduje P resse  — naradzano się nad 
sprawami węgierskiemi.

Arcyksiąże K a ro l L u d w ik  uda się na wielki festyn strzelecki  
do Inszpruku.  —  Arcyksiąże F erdynand  M alcym ilian  zaszczycił  
na dniu 13go b. m. wystawę agronomiczną w Tryeśc ie  swoją obe
cnością. bawił  przesz ło godzinę w salach, i wyrażał  się o wys ta 
wie z wielkiem zadowoleniem. Wystawa ta zjednała sobie w ogóle 
prędko życzliwość publiczności.  Także zgłaszają się ciągle jeszcze 
nowi exponenci. „Zdaje się —  powiada T riest. Z tg . —  że z po
czątku zwracano mało uwagi na tę niezwykłą rzecz u nas;  dopiero 
w ostatniej chwili zaczęto się zgłaszać z różnych stron, i to z wy
robami zasługującemi wielce na uwagę. Już teraz objawia się ży
czenie, ażeby co roku odbywały sio podobne w ys ta wy /1

Baronowi  E tró s  została dozwoloną audyencya, o k tórą  up ra 
szał w sprawie kolei Alfoldzkiej, na przyszły piątek. Idzie tu nie 
tylko o rychłą likwidacyę potrzebnego na roboty ziemne dodatku, 
ale oraz o niezwłoczne wydanie 10.000 zt. na zakupno narzędzi,  
ażeby robota  mogła się rozpocząć zaraz,  j ak  tylko administracya 
finansowa udzieli zaliczki.

Francuzki  poseł  p rzy  tutejszym dworze, książę Grannnond , 
powróci  do Wiednia w piątek.

( Z  ra d y  państw u . —  D oniesienia o „ Union B a n k .uJ  W y 
dział  finansowy zajmował się dnia 16go b. in. długami państwa i 
rzeczą  menniczą. Zasługuje na wspomnienie, że 500.000 złotych, 
k tóre  jako wynagrodzenie preliminowano dla banku narodowego, 
zostały' wykreślone.  Co do mennicy w Wenecyi  wyrażono życze
nie, aby jak  najspieszniej mogła być zniesiona. Minister Plener był 
obecny.

Wydzia ł  do ustawy o stowarzyszeniach załatwił  §. 1. do §. 12. 
włącznie,  w k tórych zawarte są ogólne postanowienia względem 
akcyjnych stowarzyszeń zarobkowych,  i zgodzono się, że takie sto
warzyszenia pot rzebują  przyzwolenia rządu, przeciwnie zaś wszel
kie inne s towarzyszenia mogą tworzyć się bez pozwolenia, i rząd 
ma tylko wtedy prawo wdawać się w to, gdy ich cele lub środki 
sprzeciwiają się ustawom, lub zagrażają  państwu. Tworzenie filii 

^stowarzyszenia głównego do celów politycznych jes t  zabronione, 
podobnież przystępy wanic małoletnich i kobiet  do s towarzyszeń 
mających cele polityczne.

Co do założenia „Union B ank“ Jener. K or. zaprzeczając od
nośnym pogłoskom dziennikarskim donosi, że najwyższ1 ni postano
wieniem udzielona koncesya na założenie tegoż, opiewa wyłącznie 
na imię radzcy tajnego barona Thier ry  i członka parlamentu an
gielskiego John Orcl Lever,  k tórzy prosili o konces ję .  Dziennik 
powyższy na podstawie niezawodnego doniesienia zaprzecza także,  
j akoby bar. Thierry miał zamiar ze swej strony zaniechać tego 
przedsięwzięcia.
(D ep esza  lir. Rcchbcrga do lir. T huna  w  Petersburgu, datoreana 

z W iedn ia  dnia 1 2 . s ierpn ia  1 8 6 3 .J  
(D o k o ń c z e n ie , )

Udział  ośmiu państw podpisanych na traktacie wiedeńskim 
w naradach nad położeniem Królestwa Polskiego,  nie mógłby mieć 
w  oczach naszych znaczenia prostego wdawania się w wewnętrzne 
sprawy Rosyi, albowiem jasną jest  rzeczą, że t rak ta t  wiedeński po
s tawił  to Królestwo w szczególne położenie,  bardzo odmienne od 
położenia prowincyj cesarstwn rosyjskiego. Nie widzimy przeto,  
coby z punktu nawet widzenia księcia Gorczakowa mogło uczynić 
dla Rosyi niepodobnem przyzwolenie na konferenc ję ośmiu państw'. 
Jużcśmy uczynili zastrzeżenie przeciw tłumaczeniu,  jakie gabinet 
pe te rsburski  zdawał się chcieć dawać w tym kierunku jednemu 
ustępowi naszej depeszy z d. 18. czerwca.

Gabinet cesarski  nic innego wówczas nic zrobił, j ak  że po
twierdzi ł  elementarną prawdę.  W  rzeczy samej wideeznem jest,  
iż zebranie się konferencyi w celu układania się z ł losyą stanic się 
niepodobnem, jeżeli  s trona najbezpośredniej  dotknięta,  ta właśnie 
z którą ma się prowadzić układy, nieehce się stawić. Nie mieliśmy 
wszelako w żadnym razie zamiaru wskazać przez to zastrzeżenie,  
iżbyśmy pochwalali  odmowę Rosyi wzięcia udziału w konferencyi.

Go się tyczy propozycji  porozumienia się wprost  między 
Austryą,  Prusami i Ros ją ,  rząd cesarski,  o ile to do niego się od
nosi, nic mógł uważać tej kombinaeyi za stosowną. Możemy tylko 
pod tym względem powtórzyć t u t a j , ze porozumienie się między 
gabinetami wiedeńskim, londyńskim i paryskim w zamiarze ułatwie
nia rozwiązania pokojowego kweslyi  polskiej ,  utworzyło między 
teini t rzema gabinetami węze ł ,  z którego Aust rya nie może sio 
te raz  wyłączyć, aby oddzielnie układać sie z Rosyą i Prusami

Musieliśmy prócz lego odeprzeć porównanie,  jakie propozy-  
cya ta  zdawała się stawiać między posiadłościami,  które poprostu 
wcielone są do cesarstwa austryackiego,  a tą częścią dawnej Polski, 
k tóra  w r. 1815 urządzoną była jako państwo połączone z cesar
stwem rosyjskiem,  ale posiadające odrębną administrację.  Cesarz,

dostojny nasz Monarcha,  nie wahał  się obdarzyć z własnego po
pędu swoich posiadłości polskich instytucyami,  które znajdują się 
w zgodzie z pot rzebami obecności i postępem czasu. Rząd cesarski 
ze swojej przeto strony niemiał żadnego powodu porozumiewania 
się w tym względzie z rządami ościennemi, a kroki zalecane prze
zeń rządowi rosyjskiemu nie były bynajmniej w sprzeczności z przy
kładami, jakie sam dał u siebie. Pośpieszamy zresztą z zadowole
niem przyjąć do wiadomości oświadczenie zawarte w depeszy z d. 
15. (2 7 . )  lipca, którą mi p. Knorring odczytał,  i w której ks. Gor- 
czaków' stawia zastrzeżenie przeciw tłumaczeniu,  jakie mogliśmy 
byli dać propozycyi jego.

W  końcu, precedencj 'a roku 1815 nie może, jak mi sie zdaje, 
zastosow aną być skutecznie do obecnych okoliczności, gdyż państwa 
k tóre  podpisały t rak ta ty wiedeńskie, nie miały w owym czasie tytułu 
na który sie dziś powołują i właśnie z tych samych t raktatów wy
pływającego,  aby się mieszać mogły w uporządkowanie kweslyi 
polskiej.

Tak więc oznajmiwszy ks. Gorczakowowi  nasze zdania,  po
zostaje nam jeszcze konieczny spełnić obowiązek,  to jes t  zwrócić 
jego najbaczniejszą uwagę na ważność położenia i na odpowie
dzialność, którą takowe wkłada na łlosyę.

Austrya, Francya i Anglia podniosły naglącą konieczność po
łożenia końca stanowi r z e c z y , który jes t  godnym pożałowania i 
pełnym niebezpieczeństw dla Europj ' ;  naznaczyły one równocze
śnie ś rodki ,  którychby zdaniem ich użyć na leża ło,  aby dojść do 
tego celu i ofiarowały pomoc swoją,  aby go tern pewniej osiągnąć.

Jeżeli Rosya nie zrobi  wszystkiego co od niej zawisło,  aby 
wesprzeć umiarkowane i pojednawcze zamysły trzech mocarstw, 
jeżeli  niewstąpi na drogę wskazaną jej przyjacielskicmi radami, to 
naraża  sie na ciężkie następstwa ,  jakie dalsze trwanie zawiebrzeń 
w Polsce pociągnąć za sobą może.

Up raszam Pana Hrabiego,  abyś tę depesze odczytał  ks. Gor
czakowowi, i wręczył  mu jej odpis.

Proszę przyjąć itd.
Rechberg.

Francy a.
f. ‘ 15. września.  (P o d ró ż Króla, greckiego. —  M on- 

tcbello. —  O dpowiedź ro sy jska . ■— P oselstw o anam ickie.) M o
nitor dzisiejszy donosi:  Ma być postanowionein, że Król grecki  
Je rzy  z powodu odwleczenia się odjazdu jego do Grecyi, uda się 
na czas zostający mu do dyspozycji  aż do chwili tego odjazdu do 
Petersburga.  Jego Mość Król  grecki odpłynie 17. b, m. statkiem 
parowym do Szczecina,  a zlamtąd uda się dalej morzem do Rosyi. 
Ta  wizyta ma mieć takie same znaczenie, j akie mieć będą odwie
dziny Króla Je rzego  na innych dworach opiekuńczych w Paryżu i 
w Londynie. Mówią, że Król grecki  przybędzie do Paryża w po
łowie października.

P a tr ie  pisze:  Nasze listy z Pe te rsburga  nie podają nam jeszcze 
stanowczego terminu odjazdu księcia Montebello. Pod niehylność 
ambasadora będzie załatwiać sprawy poselstwa francuzkiego w Pe
tersburgu hrabia de Mossignae, pierwszy sekretarz ambasady w cha
rak te rze  pełnomocnika. Hrabia Mossignae jes t  dopiero od pięciu 
miesięcy w Petersburgu,  a przedtem piastował urząd pierwszego 
sekre ta rza  legacyi francuzkiej w Turynie.

Czytamy w la N ation:  Depeszę rosyjska z odpowiedzią na
ostatnie noty t rzech mocarstw przywióz ł przedwczoraj  do Paryża 
osobny kuryer,  a wczoraj zrana miał baron Budberg udać się do 
pana Drouyn de Lhuys dla odczytania mu lego dokumentu. O t r e ś c i  
depeszy rosyjskiej  mogliśmy sie do tej chwili tyle tylko dowiedzieć, 
że unika dyskus j i  nad sześcioma punktami,  ponieważ między gabi 
netami istnieje już  zupełna zgoda w tym względzie. Nie wspomina 
ona także nic zgoła o kwestyi zawieszenia broni, ani o konferencyi. 
Książę Gorczakow ogranicza się na rozprawie o stosowności użycia 
środków' zaproponowanych dla Polski. Zresztą ton depeszy rosyj
skiej jest bardzo pojednawczy. Gabinet petersburski  przysłał  za
razem baronowi Budbergowi długi memoryał,  w którym wyświeca 
niektóre kwestye wewnętrznej  organizacj i  państwa rosyjskiego. 
Jak  się dowiadujemy, ma być ten memoryał udzielony również ur/.ę- 
downic gabinetowi frnncnzkiemu.

Posłowie anamiccy przybyli do Paryża w poniedziałek. Człon
kowie ambasady wsiedli w dworcu kolei lugduńskiej do powozów, 
wysłanych na icli przyjęcie i udali się przez bulwary i pola elizej
skie do przygotowanego dla nieb hotelu przy ulicy lorda Byrona. 
W przejeździć konwojowały posłów dwa oddziały dragonów.

Kapitan Milkowski, który dowodził  oddziałem polskim na te- 
rytoryum Księstw Naddunajskich , przebywa już  od kilku dni 
w Paryżu.

( U chwala zgrom adzenia notablów mewy ka ń sk ich .) M o
nitor wczorajszy podaje tłumaczenie raportu o formie rządu,  
j ąka  uznała za najstosowniejszą dla Mexyku komisya mianowana 
przez zgromadzenie notablów dekretem z 16. czerwca.  Obszerny 
ten dokument,  który nawet w wyjątku, jaki podaje z niego M o
nitor , zajmuje sześć szpalt prawie,  przedstawia najprzód na pod
stawie historycznej nietrwałość dawniejszych systemów rządowych 
w' Mexyku, a mianowicie skreśla bardzo żywy obraz nadużyć osta
tniego rządu;  a dalej wystawia wybór  Areyksieeia Ferdynanda Ma- 
xymiliana za najszczęśliwszy i podaje rys działalności tego K s i ę c i a  
zalecającego s i ę  równie sercem jak i duchem. W  końcu s tresz
czone jest  to sprawozdanie w następujących czterech p u n k ta c h : 1)
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Republikański system rządu, pod jakakolwiek istniał  formą, był 
zawsze dla Mexvku źródłem wszelkich nieszczęść;  2 )  forma mo- 
narehiczna jes t  jedyną,  k tóra mianowicie przy teraźniejszych s to
sunkach może łączyć w sobie porządek,  wolność i potęgę;  3 )  że 
do wzniesienia t ronu niepodobna obrać obywatela kraju,  gdyż nie
można improwizować przymiotów: potrzebnych Monarsze, a k tó
rych nie może posiadać człowiek prywatny w życiu prywatnein;  
a 4)  że z niejednego względu jest  Arcyksiażę Ferdynand Maxyn i- 
lian tak dla pochodzenia swego,  j ako też dla swoich cnót, rozumu 
1 zdolności najgodniejszym ze wszystkich Książąt  do zajęcia tronu 
mexykańskieg'0. Z tych powodów przedłożyła komisja pod deeyzyę 
zgromadzenia następujące cztery uchwały :  1) N a inki mexykański 
obiera jako formę rządu dziedziczną monarchię pod Księciem kato
lickim; 2)  Książę przybiera tytuł  Cesarza mexykańskiego; 3 )  ce
sarska korona mexykańska ma być ofiarowana Arcyksieciu austryac-  j 
kiemu, Ferdynandowi  Mnxymilinnowi dla niego i jego potomków;  
4)  w raz ie ,  jeźliby Arcyksiażę dla nieprzewidzianych przeszkód 
uiezajął ofiarowanego sobie tronu,  udaje się naród mexykański do 
życzliwości Cesarza Napoleona,  i oczekuje od niego oznaczenia 
innego katolickiego Książecia. Dokument ten, datowany z 10. lipca, 
podpisa l i : Aąuilar.  Yelasquez de Leon, Orozeo, Marin i Blanco.

W i o c h y .
(W ia d o m o śc i b ie żą c e )  Z Turynu donoszą do Jen . ko r ., że 

Garibaldi ma wkrótce opuścić K apre rę ,  lecz niewiadomo dokąd się 
uda. Książę Amadeusz jedzie do Lizbony gdzie ma niebawem na
stąpić rozwiązanie królowej por tuga lskiej , jego s ios t ry ;  lord Elliot 
nowo mianowany poseł angielski w Turynie w końcu tego miesiąca 
przybędzie i obejmie swoje stanowisko;  Sir  Lionell West  pozostaje 
jako sekre ta rz jeneralny nowego posła, a Sir  Odo Russell będzie 
urzędował w charakterze  pierwszego sekretarza.

Z Rzymu dowiaduje się dziennik powyższy,  że tamtejszy klub 
•■ewolucyjny „Comitalo Nazionale Homauo44 wspierany wyłącznie 
piemonckicmi pieniędzmi i zleceniami,  obrażony przez  tamtejszą 
•uazzinistowską lak zwane „Tipografiea nazionale“ wykry ł  za po
średnictwem swojej policyi rzeczoną drukarnię,  pot łukł  prasy, i po
palił znalezione tam proklamacye i dokumenta.

Papież miewa się znowu całkiem dobrze. Nieomieszkująe jak 
zawsze korzystać z każdej sposobności aby Austryi okazać swoją 
życzl iwość,  niedawno udzielał łaskayvie apostolskie błogosławień
stwo kilku podróżującym Auslryakom.

E t r r l i n .  15. września.  (Z a w ie szen ie  dziennika. —  R o z
porządzenie nadprezydenta  prow incyi poznańskiej. —  U stanie  
w ypraw  ochotnikom do K rólestwa.)  Z prowincyi Prus zachodnich 
donoszą o pierwszym przykładzie zawieszenia dziennika skutkiem 
rozporządzenia z 1. czerw ca r. b. Jak się dowiaduje Gazeta gdań-  
sl.a  z Kwidzvnin, uchwalił  tamtejszy rząd królewski na posiedzeniu 
swojem z 10. b. m. zawieszenie wychodzącego w Chełmie N u d w i-  
ś tanin a. który jak wiadomo otrzymał był przedtem czte ry ostrzeżeń.

Nadprezydent  prowincyi Poznańskiej  wydał  do wszystkich 
urzędów landralowskicl) następujące rozporządzenie:  „Podług  nade
słanych mi doniesień ma wyprawa zamierzona z Anglii do Polski, 
u której ostalniemi dniami donosiły dzienniki, wyruszyć nie drogą 
Wodna. Zwerbowani  mają raczej pojedynczo udawać się, przez 
1‘rusy i Auslryę i zebrać się dopiero w Polsce, ale punkt  zebrania 
•cli u i ej es t jeszcze wiadomy. Uwiadamiam przeto o tern król. urząd 
land rato wski z przypomnieniem mego rozporządzenia z 19. kwietnia, 
Podług którego podobne osoby, jeźli niezdołają wykazać w iarogodnie 
celu swojej podróży i tutejszego pobytu swego, mają być pomimo 
Ważności ich paszportów wydalone z kraju.“ To rozporządzenie 
udzielone zostało te raz wszystkim magistralom, urzędom powiato
wym i żandarmom.

N ordd. A lty . Z tg . zawiera następujące półurzędowe donie
sienie: „Żywiona już  od niejakiegoś czasu nadzieja władz poznań
skich, że niebędą już  urządzane dalsze wyprawy ochotników do 
powstania, zdaje się potwierdzać zupełnie. Niedostrzeżono w ostat
nich czasach żadnych znaków, z których możnaby wnosić o zamie
szanych dalszych wyprawach,  jak również niewiadomo nic o tein, 
l>y powstańcom usiłowano dostarczać z Poznańskiego broni, amu
nicji lub innych matcryałów wojennych. Klęska Taczanowskiego,  
0 której młodzież polska powątpiewała z początku ,  sprawiła po
między stronnikami protektorami  powstania widoczne zniechęcenie, 
które powiększa jeszcze bardziej  upadająca nadzieja interwen
cji zagranicznej.  Po zniszczeniu korpusu Taczanowskiego,  który 
'ulęjszym ochotnikom nastręczał  główny punkt oparcia, można ocze
kiwać tern bardziej,  że ustanie nadal organizowanie takich wypraw 

większą skale. Pomiędzy samymi Polakami zdaje się rozszerzać 
przekonanie,  że z klęską korpusu Taczanowskiego upadło powsta
j e  w zachodniej Polsce,  i że istniejące jeszcze małe oddziały nic
zdolają już  dojść do żadnego znaczenia.“

Ś z t u f t g s i r u f a . 15. września.  (S ta b o ść  K ró la .)  Jego Mość 
Lról w i rtemberski  zachorował  przed kilkoma dniami skutkiem prze-, 
dębienia się na febrę kataralną.  Chociaż gorączka  była od po
czątku mierna, a teraz tylko chwilowo się objawia, t rwa jednak
Przy tein silny kaszel i przerywa choremu tak  potrzebny do odzy
s k a n i a  sil spoczynek nocny. Jego Mość pozostaje przeto także przez 
znaczną część dnia w łóżku. Buletyn datowany z 14. b. m. po
s i a d a :  „Jego Mość Król skutkiem słabszego kaszłu miał noc spo

kojniejszą, a stan zdrowia jego jest  dziś z rana  stosunkowo dość 
pomyślny.41

Szwecyą.
( Ugoda m iedzy D ania a S z w e c y ą )  Dziennik / , '  Europę' 

pisząc o ugodzie zawartej  między Danią a Szwecyą,  kładzie wyra
źnie nacisk na to słowo ugoda, ponieważ w istocie tylko ugoda 
przyszła do skutku,  a nie przymierze.  Wprawdzie  baron Mander-  
strOin, szwedzki minister spraw zagranicznych,  po należytem zba
daniu syluacyi w trzccli królestwach skandynawskich,  jak w- ogól
ności w całej Europie, uznał pot rzebę i pożytek ścisłego i zupeł
nego porozumienia między Danią a Szwecyą;  z lad to wzajemne 
odwiedziny Królów, gorące przyjęcie kilku członków arystokracyi  
duńskiej u Karola X \ ., podróż szwedzkiego ministra Manderstrćma 
do Kopenhagi i liczne konfereneye między nim, prezydentem mini- 
sleryum duńskiego Hall i p. Hamilton, posłem szwedzkim przy 
dworze duńskim; ale chociaż ci trzej dyplomaci zgodzili  się na 
warunki przymierza odporno-zaczepnego,  (do którego mogłyby po
ciągać nie tylko zejścia między Danią a związkiem niemieckim, 
lecz także inne zajścia europejskie)  o tyle, że przymierze to w da
nej chwili mogło wejść wż yc ie ,  obadwaj ministrowie byli tego zda
nia, że są powody odłożyć zawarcie i podpisanie takiego przymie
rza, aby uniknąć wszelkiego pozoru prowokacj i  wzburzenia umy
słów w Niemczech. Dotychczas zawarto tylko ugodę ze względu na 
pewne wypadki. Tak  na przykład korpus armii szwedzkiej  będzie 
ściągnięty na południc Gotlandyi, i w razie okupacyi Holsztynu 
przez niemieckie wojska, związkowe przejdą Sand,  nie aby zaraz 
wyruszyć przeciw Niemcom, lecz aby Tuńczyków zastąpić i uła
twić im działanie na wszelki możliwy wypadek.

Z urzędowego źródła zapewnia / , ’ E u ro p ę , Ze cgzokucya 
związkowa przeciw Danii jest rzeczą postanowioną. Holsztyn bę
dzie obsadzony wojskiem nicmieckiem; ale. jak będzie wielkim kor
pus okupacyjny, to nie jest  dziennikowi / /  Europę  wiadomem. Na 
zasadzie powyższej ugody Szwecyą zawiadomiona o ostaleeznem po
stanowieniu związku niemieckiego skoncentruje 18 do 25.000 woj
ska w południowej części Gotlandyi naprzeciw Kopenhagi. Ten 
korpus szwedzki przejdzie Sund. jak tylko związkowe wojska nie
mieckie obsadzą Holsztyn.

.K m  n i f i o.
( P u ż a r . )  D nia  3. b. m. p o w s ta ł  p o ż a r  w  L a s  k o  w e  a c h ,  w o b w o d z ie  

c z o r tk o w sk im  w  domu w la .śe ian ina  l t r y ń k a  A.,  i / .g o rza łę  p ró c z  (egu d.unu 
tliv e sz opy ,  dw ie  kop ie  s ia n a  i e ły  t e g o ro c z n y  plon / b o ż r .

— R ob iono  p ró b y  w e  F r a n c j i  z n o w e m i  p r z y r z ą d a m i  do r a t o w a 
n ia  w  c z a s i e  p o ż a ru .  Są lo d r a b in y  w y n a le z io n e  w  A ngli i ,  w y s o k ie  na 8 m e tró w , 
z p r z y tw ie i  d zonem i do ni cli w o ra m i  d tug iem i,  p r z e z  k tó r e  b e z p ie c z n ie  z góry  
s p u ś c ić  s ie  m oże  c z ło w ie k  z n a jw y ż s z e g o  p i ę t r a  dom u. Sii  dm l/ .iesiąt  piec 
d r a b in  p o d o b n y ch ,  eo w ie c z ó r  rozs taw  u ją  n a  p la c a c h  piibl c z n y c h  L ondynu .

P ró b o w a n o  ta k ż e  m n ie jszy c h  d r a b in ,  k tó r e  s i e  z e s - l u k o w u j a  w ed le  p o 
t r z e b y ,  z.a pom ocą żelazu;, cli u ch ,  i m ogą  dosięgli ;  ć do d w u n a s tu  m e r ó w .

( R o z w o d y . )  W  ro k u  p r z e s z ły m ,  p isze  „ G lu b e “ , t r y b u n a ł  r o z .> o J u w y  
m ia ł  do r o z s ą d z e n i a  -.08 sp r a w ,  z k tó ry ch  2 0 ’t o r o z w ią z a n ie  małżeństw.,  a nie 
o p ro s lą  są d o w ą  s r ;  er .ze; e. W c z t e r e c h  la lach  p o p r z e d z a j ą c ;  cii . l iczne od 
na jm n ie j  o d leg łego ,  było '.‘u ! ,  3 0 i 203 s p r a w .  W roku  !b(i2 w ydano  w y ro 
ków  17!), . i  do k o ń c a  r o k u  z e s z łe g o  1 18 2 p reóh ,  w p isa n y c h  z o s ta ł "  p r z e z  lat 
p ięć  od u s ta n o w ie n ia  t r y b u n a łu ,  w ydai .o  w yroków 8 ? .  II p o r t  n i e  pow h.da ,  
w w ie lu  w y p a d k a c h  m a łż e ń s tw a  r o z w i ą z a n e  z o s t a ł ; .  t ry b u  a la r l i  lira s tw
532  żon o p u sz czo n y ch ,  ( . t rzym ały  w  os ta tn im  roku  m andaty  o ; : ie , ,u ń c .e  n d 
ich do b ram i ,  p rzec iw  ko m ężo m ;  l i c z b a  ta j e s t  z n a c z n ie  mai j<z.ą i iż. w ta lach  
p o p r z e d z a ją c y c h .

—  ( D z ie n n ik a r s tw o  w N ow ej  Z e la n d y i )  robi  z n a c z n e  p . s tępy.  O s ad a  t i 
l iczy  j u ż  k i lka  p ism p e r . o d y c / n y c h ,  w y c h o d z ą ,  ych  c o d z ie n n ie  j a  u lo :  . D a i l y 4 
„ T i m e s 1*, , .T e le g ra p ł iu i , ,E v cn in g  N e w s 4, w yclu idzącyc li  w D uned in ,  „.Southern  
Cross** i „New**, „ Z e f l . ,n d e r *  w A u ck lan d ,  „ P r e  s “ w C h r is t .  I,ii ck. a p odobno  
j e s z c z e  w D o n s ta n  w y d a w a n e  j e s t  p ism o c o d z ien n e .  O gólna  l ic z b a  p in u  p e -  
ry o d y cz i .y cb  w; chodzący ch  w  N ow ej  Z e landy i ,  dosz ła  do d w u d z ie s tu  Ir .  ccii, 
o p ró c z  w y d a w a n y c h  w  o k r ę g u  z ło toda jnym  O tago .  A u ck lan d  p< s iad  i dw a  
w y ż e j  w s p o n in io i e  p ism a c o d z ie n n e  i j e d e n  ty goili, k, T . r a m . k i  dw.i  tygodnik i ,  
r ó w n ie ż  j a k  i I l a w k o ’* R a j ;  w W d i i  g lon  w y d a w a n e  są dw a p ism a wycluid / .ąee  
dw a  r a z y  na tydz ień ,  j ed n o  t r z y  ra z y  na tydzień ,  w Vang,in.. i  j e d e n  tygo
d n ik ,  w  N e ls o n  dw a  p ism a po dw a  ra z y  na ty d z ie ń ,  w M a lh o ro n g h  tygodnik ,  
w  C a n tc s b u ry  dw a  p ism a c o d z ie n n ie  i j e d n o  wy cli (1 ąco  co (Rugi d z  eń, 
w O taga  t r z y  p ism a  codz ien n ie  i d w a  tygodnik i ,  w  S o u th ia n d  dw a t g o d u ik i .
nimum ims siirucnî -"-—ssunmiiat itimi - i -•r*—*f*~t»X'zaiiii7T t» «it ifnir-mr-im—iśnao-w—n-- - - . .  t

(K»s])odai*stAvo, p r z e m y s ł  i lia-iic!cL
18 września.  Na naszym dzisiejszym targu były

następujące ceny przeciętne zboża i innych a r tykułów:  mee psze
nicy (8 4  © )  2 zł. 77 c . ; żyta (7 9  © )  1 zł. 54 c. ; jęczmienia 
(C(i © )  1 zł. 40 c . ; owsa (4 4  © )  1 zł. 5 c . ; hreczki  1 zł. 53 c . ; 
grochu 2 zł. 5 c . ; kartofli 50 c . ; cetnar siana 1 zł. 35 c . ; okłotów 
71 c. w. a.

Z K i j o w a  donoszą, iż tam panują upały jeszcze większe
niż w Wilnie,  t e rmometr  w cieniu dochodzi niekiedy do 32 stopni.
Mieszkańcy wiosek pobliskich Kijowa uskarżają się na skąpy zbiór 
siana;  przeciwnie owies jes t  piękny i cena jego spadła do złp. 7 
za korzec.  Ogrodowizny, barbuzy, dynie, ogórki mocno ucierpiały 
od upa łów, owoców zaś, gruszek,  j abłek jes t  obfitość i sprzedają
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j e  za bezcen. Z dalszych okolic donoszą, iż żniwa przedstawiają 
piękną zapowiednię obfitości oziminy. Z prób czynionych w kilku 
miejscowościach okazuje się, iż kopa tegorocznego żyta daje około 
dwóch korcy czystego ziarna. Na rynkach korzec żyta sprzedaje 
sie po 16— 17 złp., pszenicy od 21— 22 złp., jęczmienia po 13— 14 
złp., gryki  od 1 3 ' 4 ~ c.eny m'?ki żytniej,  k ruP gryw a
nych, owsianych pszennych odpowiednie.

Dwie trzecie z b ó ż  w A n g l i i  już zupełnie sprzątnięto.  
Urodzaj  należy pod względem ilości i jakości ziarna,  do najpięk
niejszych jakie pamiętają. Cały sprzęt  pszenicy rachują na osm 
milionów kwar te rów,  gdy pospolicie bywa ich tylko półsiodma mi
liona. Jęczmiona są prawie tak piękne jak  w roku przeszłym, a 
wiadomo ja k  były przepyszne.  Owsy równają się pszenicy piękno
ścią, korzec waży do 42 funtów zamiast 36 jak  lat innych. Boby 
mniej zrodziły,  chociaż w niektórych okolicach Szkocyi  z akra dały 
po sześć kwar te rów.  Kartofle w ogolę nie chorowrały, są ładne 
chociaż małe.  W  Szkocyi urodzaj  dobry średni. W lrlandyi mierny, 
ale razem wziąwszy rok  urodzaju wielkiego.

O s t a t n i a  p n © * t a »
L o n d y n ,  17. września.  D a ily  T elegraf, Globe i S u n  p rze

mawiają gorąco za sprawą polską. M orning A d vcrtise r  żąda, ażeby 
Polakom przyznane zostały prawa strony wojującej.

IM a d  r y t ,  14. września.  Królowa wysłała prefekta z Alawy 
i jednego jenera ła  dla powitania Cesarza Napoleona w Biarritz.  
Sama udała się do Attochy.  Znaczna liczba progresistów protestuje 
przec iw wstrzymaniu się od wyborow.

W a r s z a w a ,  16. września.  D ziennik P ow . ogłasza rapor t  
śledczy w sprawie skrytobójstwa popełnionego na osobie Alfonsa Bo- 
sakiewicza. W liczbie zabójców miał podług tego rapor tu znajdo
wać się niejaki Michał Wagner ,  pomocnik z drukarni  banku pol
skiego, i sąd wojenno-polowy skaza ł  go na karę śmierci przez po
wieszenie, która miała być wykonana 17. b. m. znana.

Przyjechali do Lwowa.
D n ia  18. w rz e ś n ia .

H o te l  e u r o p e j s k i :  P P .  C z a jk o w s k i  Adolf, z  B o b r k i .  — D y le w s k i  M a r . ,
z  R o lo w a .

H o te l  a n g ie l s k i :  S t a r o m ie j s k i  J a n ,  z P ia s k ó w  w ie lk i c h .  —  F in k  Adain, 
z  R a d r u z a .  —  H r .  V o re e l l  S ta n . ,  z  W o ły n ia .  —  M ic h a ło w ic z  Z ygm unt ,  
z  W i tk o w ie .

Z a j a z d  K r y n ic k i e g o :  K l im k ie w ic z  Jó z e f ,  z B r u s n a .  — R u d r o w  F r a n e  , 
z  S z m a n k o w ic c .

Wyjechali ze Lwowa.
D n ia  18. w r z e ś n i a .

P P .  S e r w a t o w s k i  M a c . ,  do R a j ta r a n ie c .  —  R y c h l ic k i  F r a n c . ,  do W ilcze j  
W o l i .  —  T e r l e c k i  J a n ,  do Sm oln ik .

'T M A  T  I& .
„ D i e  H l n g e n o l t c n " ,D ziś  t ea tr  niemiecki: „ D i e  B B u g c n o t t c i U * ,  wielka opera 

aktach. Na dochód śpiewaka opery Jana Humbser.
w

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie.
D nia 18 . w rześn ia  1 8 6 3 .

P o ra

B a r o m e t r  
w  m ie rz e  

parys.  sp ro 
wadzony do 

0 ° Reaum.

S to p ie ń
c ie p ła

w e d łu g
R e a u m .

S ta n  p o 
w ie t r z a  
w i lg o 
tnego

K i e r u n e k  i s i ła  

w i a t r u

S ta n

atm o sfe ry

7. god .  z r a n a  
2 . god.  po poł.  
lO .god .w iecz .

ttt
3 26 .57  
326.93 
337 44

-+- 8 .7  
-1-11.5
-ł- 9  4

e3 .3
65 .7
79.2

zac h o d n i  sl .
„  mi. 
„  s t .

p o ch m u rn o
n

po g o d a

K n r s  l w o w s k i .

Dnia  18. w r z e ś n ia .

D u k a t  h o le n d e rsk i  
D u k a t  c e s a r sk i  
P ó l im p e ry a ł  zł.  r o sy jsk i  
R u b e l  s r e b r n y  ro s y j s k i  
T a l a r  p r u s k i
P o ls k i  k u r a n t  i p ięc ioz ło tów ka  
G al icy j .  l is ty  z a s t a w n e  w . a. za  100 z ł . }

„ „ m. k. za  100 z ł .  f
G a l ic y js k ie  ob l igacye  in d e m n iz a c y jn e  >
5 %  P o ż y c z k a  n a ro d o w a  i
A k c y e g a l .  kol.  że la z .  K a ro la  L u d w i k a ’

g o tó w k ą  |  to w a re m
zł. 1 c- 7.1. 1 «*• .

wal. austr. 5 24 5 30 1 s
5 26 5 33

n " 9 10 9 21
n » 1 1
n „ 1 66 1 67 V*

75 25 15 95
79 03 79 73

k uponów 74
82

23
43

75
83

13
20

197 25 199 25

Telegrafowany knrs wiedeński.
D n ia  18. w r z e ś n ia .

5 %  M eta l ik i  . . . . . . . . .
6 % p o ż y c z k a  n a ro d o w a  . . . .
L o sy  z  1860 ro k u  ..........................
A k e y e  b a n k u  w ie d e ń s k ie g o  . .

„ „ k r e d y to w e g o  . .
L o n d y n ,  10 fun tów  s z t e r l i n g ó w  
D u k a t  p o je d y ń c z y  . . . . . .
S r e b r o  ...................................................

zlr. | k r .

77 10
82 9  >
99 75

798 —
191 80
111

5 32* y
110 75

Kurs giełdy  wiedeńskiej .
D n ia  16. w r z e ś n i a .

t .

dtto.
dtto.
dtto .
d tto .
dtto .

46.—
38 .60
15 .30

15 9 .—  1 59 .50

I ł l u g  p u b l i c z n y
A . P a ń s t w a .  pien .

W  a u s t r .  w a l .  po 5 %  . . 7 2 .8 0
„ „ b e z  k u p o n ó w

z w r o t n y  po 5 %  . . . .  9 6 . — 
Z p o ż y c z k i  n a r ó d ,  z p ro c .  

od s ty c z n ia  do l ip c a  po 5 % 8 3  — 
od lswiet.  do p a ż d .  po 5 %  83.15 

Z r .  1851 s e r .  B .  po 5 %  — . —
M e ta l ik i  po fi % .................... 77 .10
M e ta l ik i  z p ro c .  od m aja do

l i s to p a d a  po 5 %  . 77 .30  
po 4 % %  . . . .  68 .55
„ 4 % ...................... 6 1 .—
„ 3% <
„ 2*/„%
„ 1%  •

P r z e z ,  do w y l .  z r .  1839 
c a ł e  losy  . . . .

P r z e z ,  do w y l .  z r .
p ią t a  c z e ś ć  lo sów  . . .

P r z e z ,  do w y l .  z  r .  1854 
P r z e z ,  do w y l .  z  r .  1860 

po 5 0 0 z ł .  . . . . . .
P r z e z ,  do w y l .  z r .  1860

po 100  z l ................................... 9 9 .85
R e n ty  Como po 42 li r .  aus t .  1 7 .—

W y l o s .  obi.  d aw n .  [ 1 1 0 n/

3 % %  5 3 —  
3 %  —  —
2 * /„% 59—  
2*/4% 5 2 —  
2 %  47—
1 % % 4 1  —  
5 %  72 —
4 % %  68.50 
4 %  60.50

(Z a  100 z ł . )  
to w a r .  

7 3 —

96  50

8 3 .1 0
83 .30

77.20

7 7 .5 0  
69.25
6 1 .50
46.50
39.50 
15.40

1839
156.50 

9 5__
1 5 7 —

05.25

:l
P r z e z ,  do los. obi 

d a  w .  d łu g u  p ań s t  
z p ro c .  w  k ra ju  |

d t to .  z p ro c e n t .  /
z a  g r a n i c ą  . j

f o
G
® S,

.o
O sM

B .  K r a j ó w  k o r o n n y c h .  
N iż s z e j  A u s t r y i  . 8 5 .75  
W y ż .  A u s t .  i S a l e b .  8 5 —
C z e c h ........................   90 .25
M o r a w i i ..........................8 8 .5 0
S z l ą s k a ......................... 88 .50
Styryi ....................... 87.25
T y r o l u ..................91.—
K a r . ,  K ra in y  i 4Vyb. 8 6 . —  
M e g i e r ......................... 76 .90

9 9 .7 0  99 .80

100,
17.50
72.50 
6 9 —  
61 —
53.50

6 0 —  
53  —  
48—  
4 8 —
72.50 
6 9 —  
61 —

86.25
85 .50
90 .75  
8 9 —  
8 9 —
87.75

88.50 
7 7 .4 0

p ie n . tow ar .
. . . / B a n a ł u  T e in .  . . 75 . — 7 5 .5 0

■g g  s  lK r o a e y i  i S ła w o n i i 76  — 7 7 —
Ł o  ( G a l i c y i .................... /4  70 74 .90

5  *c «  [ S ie d m io g ro d u  . . 7 4.75 7 5 .—
O  c- n ' B u k o w i n a  . . . . 7 4 .— 7 4 .5 0
Z k la u z u lą  w y lo s .  w  r .  1867 7 3 .5 0 73 .75
L o m b .  w e n .  po ż .  z r .  1859 9 2 .5 0 — .—

/ PO 5 % — .— — ...
D łu g  T y r o l u  1 * 4 % 0'  . 50 61 —

n 3Va % --------- — .—
D łu g  S a l c b u r g a /  „  9 % 60.50 6 1__

V 2 * 4 % — — — . —
D ług  K r a in y  ( , , 2 % 3 0 — 31 —

V »  i 3/4 % — — — .—

* .  S ż a n  o k l i g ,
Po 3 %  z a  100 zl. 
» 2% %

2 V4%
2 %
>%%

100
100
100
100

iloniesitykaln' .
. . . 2 7 —  — —  
. . , 22.50 ——
• . 20 .35  -  —
. . . 18—  — —
• - . 15.50 ——

8 . J k e y e .
(Za sztukę.) 

■ 797—  798—

187—

147—

126 25

Odpowiedzialny Redaktor

B a n k u  n a ro d o w e g o  
net . k r e d .  d la  h a n d lu  po
200 z ł .  w .  a ........................  191.80 19 2 .  '

N i ż . - a u s t r .  tow .  eskom t.
po 500  z ł ................................  6 4 9 —  6 5 1 .__

P ó łn .k o l .  po 1000 z ł .  m. k. 1664— 16 6 6 —  
T o w .  k o le i  że l .  p a ń s t w a  po 

200 z ł .  m . k .  czy l i  5C0 fr.  186 50 
Kok C es .  E lż b ie ty  p e2 0 0 z ł .

mon. k o n w ............................. 146 50
P o l  ud. - p ó l n .  - n icm .  kolei

koii;. po 200 zł. m. k. . jg {;__
Kolei Cisy po SO O zł .m .k .

po 140 Zł.  ( 7 0 % )  w p ła ty  147__
P o lu d .  k o le i  p a ń s t . ,  lomb. 

w en .  i c e n t r a l . - w ło s k i e j  
ko le i  że l .  po 2 00  z l .  w . a .  
czyli  500  fr .  z w p la ta  
1 8 0 zł.  ( 9 0 % )  • •

Kol. K a r .  L u d .  po 200zł .
mon. k o n w ..............................

Kol. P r e s z b .  T y r n .  I . einis.
po 200 zł .  m . k ..................

dtto II.  em is .  p o 2 0 0 z ł .m .k .
Kolej  B u s t e h r a d z k a  po 
500 z ł .  m. b .........................

Kolej A u s s i g . - C i e p l .  po
200 z ł .  m. b ..........................

Kol. B e r n .  B o s s .  z p i e r w 
sz e ń s tw e m  po 2 0 0  zł. 
m on. k o n w .  . . . . .  195.—  2 0 0__

{ 2 & u d y i i s k i a

2 4 9 —  2 5 0 —

1£S—  198.50

, -  —  4 0 —  
69— 100__

6 8 5 —  695 —

2 3 8 —  2 4 0 —

Kol. G ra c . -K O fl .  i T o w .
g ó rn .  po 300 z ł .  w . a. . 

A u s t r .  to w a rz .  żegl. p a r .  
po 500  zł. m, k .  . . .  

L lo y d a  w  T r y e ś c i e  po
500 zł. in. k .....................

M ostu  ła ń c .  w  P e s z c i e  po
5 0 0  zł.  m. k .......................

T o w .  m łyna  p a r .  w  W ie d .
po óOOzł. w .  a ...................

P o w s z .  a u s t r .  T o w .  g a z .
po 200 zł. w .  a.  . . . 

U p rz y w i l .  c z e s k a  kolej  z a 
chodn ia  po 200 z ł .  w. a.

p ten ,  to w a r .

4 3 2 -

145—  

433—  

245—  247—  

393.— 395—  

395—  398—  

563—  265—  

161.25 161.50

V. L is ty  z a s t a w n e .
( z a  100 z l . )

R . „  ( 6 1 e t . z r . 1 8 5 7 p o 5 % 1 0 2 . 7 5  103—  
n a r r d  < , 0 l e ( - ” 1 8 5 7 !>«•'>% 91.75 9 3 —  

w m . k . '  P ™ e z n a c z o n e  do
Vlos. po 5 %  . . — — — .—

B a n k u  f n a  12 m. 5 %  . — •—  — . —
n a ró d .  < p r z e z n .  do loso- 
w w .  a .  ( w a n i a  po 5 %  . . 87 .15  87.30
Gal.  T o w .  k r e d .  w  w .  a. 
po 4 % ...................................  7 5 .—■ 75.25

5 . O b lig a e y e  z  p ra w e m  
p ie rw s z e ń s tw a .

K ole j  E lż b ie ty  po 5 %  z a
100 z ł .  m . k .........................  9 7 —  97 .50
del to  det to  w  s r e b .  n p r .  
z a  100 z ł .  w .  a .  . . . 9 3 —  93,25

E m is .  z r .  1802 z a  100 zł .
w a l .  a u s t ................................... 88 .50  8 9 .—

T o w .  a u s t r .  kol.  p a ń s t w a
po 500  f r ................................... 118.50

Kol. L o m b .  w e n .  po 500 f r .  116.50 
Kol. póln. po 100 z ł .  m . k .  90 .50  
Kol. p ó łn .  po 100 z ł .  w .  a. 88.50 
Kol. G logn. po 100 z ł .  in. k. 8 0 . —
T o w .  żeg .  p a r .  n a  D un .

z a  100 zł. m. k ................... 95 .—
L lo y d a  z a  100 zł. . . .  90.75 
U p rz y w .  c z e s k a  kol .  z a c b .  

po 300  z ł .  w . a .  (w  s r e 
b r z e )  za  100 z ł ...................

P o lu d .  półn .  ko le j  kom . po
5 %  z a  100 z ł ......................

G ra c .  Koliach, kol .  i T o w .  
g ó r .  p o 4 o O z ł .  w .a .  (1 0 0 0 f r . )7 5 .

119—  
117.— 
91.— 
89.—
80.50

9 5 .50  
9 1 .25

p ien .  tow ar, 
(za s z t u k ę . )

136.40 136.60

92. -  92.50
— —  114—  
52.75 5 '.25

6. Losy .
In s t .  k r e d .  (lla h an d lu  po

100 z ł .  w . a .........................
T o w .  żeg .  p a r .  na  D u n .  po

100 z ł .  m. k ............................
Poż. T r y e .  po 100 z ł .  m. k.

v  n po 50 zł. m. k 
P o ż y c z ,  m ia s ta  B u d y  po

40  z ł .  w . a ............................ 33 .7 5
E s t e r h a z e g o  po 40  zł. m. k. 9 4 ___
Sal ina  „ 4 0  „ „ 3 5 .75
Pa l t iego  „ 4 0  „ „ 3 3 .75
C la reg o  „ 40  „ „  33 25
S t .  G en o is  „ 40 „ „ 3 4 .25
W in d isc l i^ i ja tz a  20 z ł .  „ 3 0 .75
W a ld s t e in a  20  n 2 0 —  
K eg lev ic l ia  10 ,, 14 .75

W e k s l e .
(N a  3 m ie s ią c e . )  

A m s te rd a m  z a  100 z ł .  ho l  — __
A u g s b u rg  za  100 z ł .  w . p . n .
B e r l in  za  100 tal.  . . . .  
W r o c ł a w  7.a 100 la l .  . . — 
F r a n k f u r t  za  iOOzł. w. p . -n .  94
G e n u a  z a  100 l i r .  pieni.  , __
H a m b u rg  za  1 0 0 M . B .  . 83
L ip s k  za  100 tal. . . . .  __
L iw u r n a  z a  100 l ir .  to sk .  — 
Londyn  za  10 ff. Szt.
L u g d u n  za  100 tr .  .
M edyolan  za  100 l i r .  w t .  4 3 . 
M a rs y l ia  za  100 f r .  . . .  43.
P a r y ż  za  100 f r .................... 43
P r a g a  za  100 z ł .  w. a. . — . 
T r y e s l  za  100 z ł .  w .  a . _  
W e n e c j a  z.a IOOzł. w . a  . — ,

(31 d ni po ukazaniu.)
Bukareszt za 100piast. woł. — __
Konstantynopol za 100 piast. tur. —.

34 .25  
94 50
3 6 .25  
34 —  
33 75
34.50
21.25
20.50 
15 —

9 4 —  94  10

10

.10

15

10

111.15 U I 20

70
.91)
90

80
99
95

K u r s  z łoża .
D ukaty  ces . m en .  . . . 5.32  5 .

dtto . p e łn e j  n a g i  . . 5.32 5 .
K o r o n a ...................................15-30 , 5

95.50 96.— 2 0 fran k ó w k a ................. 8.89 8 .
Rosyjski imperyał . . . 9 .17  9 .

78.25 78.75 T alar związkowy . . . 1.661/  1.
S r e b r o ............................ l n _  f , ,

80.— Kurs korony w c. k. kasach 13zł. 5< 
aaBrósźasaa

. Z  c. k. galic. drukarn i rządow ej.


